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KRONIKA POLICYJNA 

Samoobrona przed „Samoobroną" 
Za złamanie zapisów Ordynacji Wybor­

czej i naruszenie nietykalności osobistej 
odpowie Dariusz M. kandydat Samoobrony 
w wyborach. W ubiegłym tygodniu rozwie­
szał swoje plakaty w rejonie os. Przylesie. 
Jeden z nich powiesił na sklepowej witry­
nie ... 

Zbulwersowany właściciel sklepu nakazał 
zdjęcie afisza. Ponieważ wieszający afisz nie 
wykonał prośby, właściciel osobiście zerwał 
plakat. Tego nie zdzierżył już kandydat Sa­
moobrony. Doszło do wyzwisk i przepycha­
nek. Interweniowała policja. Plakat wywie­
szany był bowiem w miejscu, na które Da­
riusz M. nie miał zgody. Kandydat do funk­
cji radnego odpowiadał będzie nie tylko za 
wieszanie ogłoszeń wyborczych w miej­
scach niedozwolonych. Właściciel sklepu 
złożył także doniesienie o naruszeniu jego 
nietykalności osobistej. 

Wypadek na pasach 
2 - letnie dziecko z poważnymi złamania­

mi trafiło do szpitala w Lubinie po tym,jak 
na przejściu dla pieszych zostało wraz ze 
swoją babcią potrącone przez samochód. 

Kobieta prowadząca wózek również trafiła 
do szpitala. Jej obrażenia były niewielkie. 

Odważna ekspedientka 
Z nożem do sklepu przy ul. Orlej wtar­

gnął bezdomny mieszkaniec Lubina. Zażą­
dał wydania pieniędzy. Był pod wpływem al­
koholu. Ekspedientka nie dala się wystra­
szyć ... 

Wypchnęła mężczyznę ze sklepu i wezwa­
ła policję. Funkcjonariusze ujęli bezdomne­
go. Trafił do izby wytrzeźwień, a następnie 
do policyjnego aresztu .. Grozi mu kara po­
zbawienia wolności od 3 do 12 lat. 

Sprzedawał bez zezwolenia 
Handlowca, który bez stosownego zezwo­

lenia sprzedawał piwo pod szybem głównym 
ZG Lubin zatrzymali funkcjonariusze 
ds. przestępstw gospodarczych i Urząd Kon­
troli Skarbowej. Zarekwirowano w sumie 
150 butelek i puszek piwa. 
50-letni mężczyzna przyznał się do prowa­

dzenia handlu. Zeznał, że piwo kupował 
w marketach i sprzedawał z zyskiem pod ko­
palnią, by mieć za co żyć. 

Złamali zakaz 
Aż trzech kierowców będących pod wpły­

wem alkoholu zatrzymała w ubiegłym ty­
godniu policja lubińska. Żaden z nich nie 
posiadał ważnego prawa do prowadzenia 
auta. Zostało im ono odebrane przez sąd. 

Zatrzymani odpowiedzą nie tylko za jazdę 
na dwóch gazach. Dodatkową karę dostaną 
za złamanie sądowego zakazu prowadzenia 
pojazdów mechanicznych. 
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Obyśmy 
zdrowi byli 

Przyjdzie jeszcze spokojniejszy czas na dokona­
nie dogłębnej analizy i oceny wyborów samorządo­
wych. Zastanawia mnie dlaczego od dłuższego już 
czasu ponad połowa dorosłego społeczeństwa naszych 
obywateli nie interesuje się tym, co dzieje się wokół 
nich. Poza ciągłym narzekaniem, raczej nigdy i ni­
gdzie nic nie zrobili. Nic, by można było pokazać tym, 
których się krytykuje ... 

_ Niestety, nie zanosi się, by w najbliższym czasie 
w tej materii miało się coś zmienić i ulec diametralnej poprawie. Widać bardzo wyraźnie, że 
na dłużej w naszym społeczeństwie zagościły konformizm i wygodnictwo. Lepiej ponarze­
kać, pokazać co i gdzie funkcjonuje źle i wskazać osobę lub instytucję, która powinna to 
zmienić lub naprawić. Z każdej prawie strony słychać narzekania na dewastację otoczenia, 
brud i bezduszność. Nie zauważamy, a wręcz nie chcemy dostrzegać, że obok nas jest 
osoba, która potrzebuje naszej pomocy i wsparcia. Nieraz nie potrzeba aż tak wiele, by coś 
zmi_enić. Nie wymaga to nawet angażowania środków materialnych. Potrzeba tylko trochę 
chęci i poświęcenia niewielkiej ilości czasu. Okazuje się, że dla większości naszych obywa­
teli to zbyt wiele. 

Jakże często daje się słyszeć, że coś złego lub dobrego zrobili Oni. Kim są "Oni"? Przecież 
to nic trudnego do zdefiniowania. Nie są osobami bezimiennymi. Są i żyją wśród nas, a jakże 
często mamy poważne problemy z nazwaniem tych ludzi z imienia i nazwiska. W demokra­
tycznym kraju mamy jednak szansę pokazać, że oprócz narzekania potrafimy zrobić coś 
więcej. Dzięki wyborom tych „Onych" wykluczyć można z życia politycznego. Trzeba jed­
nak chcieć. Pójść do lokalu wyborczego i oddać swój głos na innych - osoby, które wciąż 
udowadniają, że dobro większości jest celem ich akcji i działania. Rzecz nie tylko jednak w 
wyborach. Ludzi potrzebujących naszego wsparcia i pomocy wciąż przybywa. Czy wresz­
cie zaczniemy ich dostrzegać? Czy zauważymy, że są obok nas i boją się już nawet wzywać 
pomocy? Problem tkwi nie tylko w poprawie naszego ludzkiego „wzroku". Choroba niezro­
zumienia ludzi i czasów to nie tylko jednostka chorobowa pod względem medycznym. 
I właśnie o tym powinniśmy pamiętać. Obyśmy w końcu zdrowi byli ... 

Redaktor Naczelny Bogdan Nuciński 

Czas szpicli 
Dzisiaj wiadomo już dlaczego postkomu­

niści tak bardzo zabiegali o zmianę ustawy 
lustracyjnej. Przygotowywali ją w pośpie­
chu, by ukryć wszystkich, którzy byli taj­
nymi i świadomymi współpracownikami taj­
nych służb PRL-u. Na razie zabieg zacie­
rania śladów po wrogich działaniach nie­
których ludzi wobec reszty Polaków się nie 
pow.iódl. Towarzysze pokazali raz jeszcze, 
że gdy tylko dochodzą do władzy - starają 
się ukryć za wszelką cenę stare zbrodnie. 
Na szczęście Trybunał Konstytucyjny za­
kwestionował pierwszą nowelizację ustawy 
lustracyjnej. Postkomuna się jednak nie 
poddaje. Znowu przegłosowała poprawki do 
ustawy. Niedługo dowiemy się pewnie, że 
zgodnie z prawem ustanowionym przez 
SLD, PSL i UP w PZPR i jej zausznków nie 
było ani szpiegów, ani donosicieli. 

Dziś do plejady „szpionów" (z rosyjskie­
go: szpiegów) dołączają nowe gwiazdy 

z wierchuszki działaczy SLD. Ci sami, którzy 
kiedyś bez chwili wahania wykonywali każ­
de polecenie płynące w Moskwy, dziś chcą 
czynić to samo, tylko dla innego mocodaw­
cy. Zwykły człowiek, który np. nie posiada 
pracy i nie widzi perspektyw na poprawę 
swojego statusu materialnego, często zada­
je sobie pytanie kiedy i czy w ogóle w na­
szym kraju będzie lepiej? Słysząc, jak niemal 
codziennie padają w mediach nazwiska osób, 
które piastują obecnie wysokie stanowiska 
w kraju, a kręgosłup moralny mają bardzo 
skrzywiony traci jednak nadzieję. Tracą ją 
wszyscy. Perspektywa naprawy Rzeczpo­
spolitej przez prawych obywateli oddala się 
coraz bardziej. Widzi to nawet tzw. Europa. 
,,Uczciwym" z lewicy to jednak nie przeszka­
dza. Już dawno przecież przekonali nas, 
że głównym credo ich władzy jest hasło: ,,Po 

nas choćby potop". 

T.B. 
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Radni miejscy z „ Teraz Lubin" 

N o i po wyborach ... 
Jan Mowiński, Rozalia Józefów, Bogusła­

wa Potocka, Elżbieta Palej, Paweł Niewod­
niczański, Andrzej Fil, Krzysztof Olszo­
wiak, Roman Rozmysłowski, Bazyli Dzia­
dyk, Ryszard Kabat to ludzie, którzy nie­
mal na pewno zdobyli mandaty radnych 
z list KW „ Teraz Lubin". 

Powyższa dziesiątka ludzi realizować bę­
dzie program zapisany w deklaracjach wy­
borczych. To nie wszystko. Paweł Niewod­
niczański ma jeszcze szansę zostać prezy­
dentem miasta. Będzie walczył o ten za­
szczytny urząd w mającej odbyć się 1 O listo­
pada 2002 r. drugiej turze wyborów. Nowi 
radni z „Teraz Lubin" są niewątpliwie jego 
dodatkowym atutem. Rywal P. Niewodni­
czańskiego nie wprowadził do rady nikogo 
ze swego komitetu i gdyby zwyciężył w wal­
ce o fotel prezydenta będzie miał ogromny 
kłopot z rządzeniem. Znając realia politycz­
ne stwierdzić można z całą pewnością, że 
zamiast zarządzać miastem, tworzyć zacznie 

wspomagającą go koalicję. A to może trwać 
długo, bardzo długo ... Miasto i tworzący je 
ludzie czekać jednak nie mogą. .. Dziś jednak 
nie pora jeszcze na przewidywania. Skupmy 
się zatem na faktach. Poniżej prezentujemy 
Państwu wyniki KW „Teraz Lubin" w po­
szczególnych okręgach i ilość głosów,jakie 
zdobyli kandydaci. 
I okręg: Barbara Skórzewska -104, Rozalia 
Józefów - 202, Jan Mowińsk.i_- 216, Alicj� 
Kamecka-86, Jan Grzeliński -30, Eugeniusz 
Kasprzyszak -77, Elżbieta Miklis -13 9, Piotr 
Zobel - 8, Waldemar Wojciechowski -129, 
OlegHerejczak-142. 
II okręg: HalinaGórowska-135,_E]żbieta Pa­
lej -239, Borys Rzeski-136, Igor Kruczek-
53, Bogysława Potocka -2� Lucyna Cie-

-

ślik -87, Paweł Grudziński -75, Henryka 
Przybyłek-15, Robert Nowacki -39, Jerzy 
Ciuksa -22, Marek Danysz -71, Szymon Sta­
finiak -133. 
III okręg: Paweł Niewodniczański -661, An-

drzej Fil- 120, Robert Szwed-98, Bogdan 
Nuciński- 119, KrzysztofOlszowiak- 175, - -

Stanisław Klimowicz -117, Kazimiera Pie-
rończyk -17, Rafał Ratajczak-10, Józef Gał­
ka - 42, Andrzej Maślejak - 113, Tomasz 
Modrzyk - 3, Robert Grodecki -100. 
IV okręg: Janusz Zarenkiewicz - 248, BY.:_ 

..§_zard Kabat -296, Jan Wierzbicki - 48..i. Bazy­
li • 86, Roman Rozm słowski -492, 
Katarzyna Stępień -27, Andrzej Świetlik -
14 7, Mariusz Badeński -30, Agnieszka Szulc 
- 18, Dariusz Pękała -126, Barbara Danek -
82, Paweł Wechta -241. 
W wyborach prezydenckich poszczególni 

kandydaci zdobyli: Robert Raczyński -
5629 głosów; Paweł Niewodniczański -
5526, Józef Bober - 4952, Zdzisław Kozicki 
-13 93, Przemysław Golach -1317, Stanisław 
Ostrowski - 933 oraz Dariusz Milka - 559 
i Michał Mularczyk -442. 

Red. 

Przed nami finisz 
W przeddzień kolejnej rocznicy odzyska­

nia przez Polskę niepodległości odbędzie 
się II tura bezpośrednich wyborów prezy­
dentów miast Lubin również znajduje się w 
sytuacji, w której jest większość miast kra­
ju. Do bezpośredniej konfrontacji staną u 
nas Paweł Niewodniczański i Robert Ra­
czyński. Wielu z nas zastanawia się ja­
kiego dokonać wyboru. Podstawowe zada­
nie i problem do rozstrzygnięcia to nie 
jak wybrać, lecz kogo ... 

Kilkakrotnie miernikiem naszego wybo­
ru był wizerunek danej osoby. Wybierali­
śmy kogoś, ponieważ był młody i ładny. 
Bo dobrze się uśmiechał czy też budził 
swym wyglądem nasze zaufanie. 

Dziś, z perspektywy lat widać, że taka 
ocena była błędna. Obecnie stawiać trze­
ba bowiem na człowieka, którego cenimy 
za oddanie i służbę dla drugiego człowie­
ka; Za wiarygodność wypowiedzi i jego 
wkład w pracę dla społeczności lokalnej, 
o głosy której się ubiega. Jeżeli dokonamy 
takiej oceny kandydatów ubiegających się 
o fotel prezydenta miasta Lubina, zdecy­
dowanym faworytem winien być Paweł 
Niewodniczański. To on swoją postawą 
i długoletnią pracą w samorządzie udowod­
nił, że potrafi być dobrym gospodarzem 
naszych wspólnych pieniędzy. Jest to istot­
ny atut przy dokonywaniu oceny i wyboru 
osoby na bardzo ważne i zaszczytne stano­
wisku n, mieście. Mamy szansę być pewni, 

że za jego prezydentury będą tworzone nowe 
miejsca pracy, a ciężko wypracowane przez 
nas pieniądze nie będą marnotrawione na 
rzeczy zbędne. i niepotrzebne. Argumentem 
ostatecznym i przesądzającym za takim wy-

borem jest posiadanie swojego zaplecza po­
litycznego (które ułatwia sprawowanie wła­
dzy). Zapleczem tym są radni, którzy będą 
współdecydowali o rządzeniu przy podejmo-

waniu uchwał, które przełożą się później na 
wzrost ilości miejsc pracy, czy stopień na­
szego bezpieczeństwa. 

Stowarzyszenie „Teraz Lubin", którego 
kandydatem na prezydenta Lubina jest Pa­

weł Niewodniczański zdobyło w wyborach 
dziesięć mandatów. To owa dziesiątka two­
rzyć będzie zaplecze polityczne prezyden­
ta Niewodniczańskiego. Komitet Wybor­
czy i stowarzyszenie, na kanwie których 
powstał, czyli „Teraz Lubin", zdobył naj­
więcej miejsc w radzie miasta. Relatywnie 
łatwo mu będzie stworzyć koalicję rządzą­
cą. KW R. Raczyńskiego nie wprowadził 
do rady żadnego z kandydatów. Kandy­
dat na prezydenta jest... sam. By zdobyć 
sojuszników musi się sporo napracować. 
Robota ta może potrwać miesiącami. Poza 
tym wiadomo przecież, że za dobre słowo 
poparcia się nie zdobędzie. Przyszłym so­
jusznikom trzeba coś dać. A rozpoczęcie 
rządów od rozdawania przywilejów nigdy 
nie wyszło na dobre ani rządzącym, ani rzą­
dzonym. 
O tym przed drugą turą wyborów w Lu­

binie powinniśmy pamiętać. I nie tylko 
o tym. Robert Raczyński był w minionej 
kadencji radnym samorządu dolnoślą­
skiego. Pracował tam dobrze ... zwłaszcza 

dla Polkowic i Wrocławia. O tym, że jest 
z Lubina przypomniał sobie przed tegorocz­
ną elekcją ... 

Red. 
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Z historii miasta i regionu - Lubin w programach rozwoju LGOM 

Jak rozwijał się Lubin - cz. II 
Uchwała Rady Ministrów z dnia 11 I 1962 

r. w sprawie zagospodarowania Legnicko -
Głogowskiego Okręgu Miedziowego zobo­
wiązywała prezydia wojewódzkich rad na­
rodowych we Wrocławiu i Zielonej Górze 
do opracowania planu regionalnego LGOM. 
Był to swoisty początek rozwoju miasta Lu­
bin. W poprzednim odcinku opisywaliśmy 
plany mieszkaniowe ówczesnej władzy. 
Dziś dalsza część historii naszego miasta ... 

Planowanie miasta 
Dawna substancja mieszkaniowa Lubina 

miała zostać niemal w całości usunięta. 
W programie rozwoju gospodarki komunal­
nej założono budowę względnie rozbudowę 
ujęć wody, zakładów wodociągowych, sieci 
wodociągowej i odprowadzania ścieków 
oraz budowę oczyszczalni ścieków miejskich. 
Zaopatrzenie Lubina w gaz zamierzano roz­
wiązać poprzez doprowadzenie go z zewnątrz 
systemem dalekosiężnych rurociągów. Pla­
nowano rozbudowę ciepłowni Zakładów 
Górniczych Lubin oraz budowę ciepłowni 
miejskiej. W planach była rozbudowa sieci 
hoteli miejskich oraz rozwój komunikacji 
zbiorowej. Zakładano poważną rozbudowę 
bazy szkolnictwa podstawowego, średnie­
go ogólnokształcącego, techników i zasad­
niczych szkół zawodowych. Uwzględniono 
budowę nowoczesnego domu kultury oraz 
nowoczesnej bazy rekreacyjno - sportowej 
wraz z parkiem wypoczynku i sportu. W pla­
nie regionalnym uwzględniono rozwój sieci 
placówek służby zdrowia. Uznano za ko­
nieczne osiągnięcie w 1980 r. wskaźnika 61 
łóżek na 10 tys. mieszkańców. Uznano po­
trzebę budowy obwodnicy dla ruchu tran­
zytowego. W związku z rozwojem transpor­
tu samochodowego uwzględniono rozbu­
dowę stacji benzynowych, zajezdni i dwor­
ców PKS. Planowano usprawnienie funk­
cjonowania handlu i usług. 

Mieli pomagać ... Bułgarzy 
W zakresie gospodarki rolno - spożywczej 

przewidywano pełne pokrycie zapotrzebo­
wania ludności na artyku_ły rolnicze z pro­
dukcji miejscowej. Podstawowym dostaw­
cą wysok�gatunkowych warzyw i owoców 
dla mieszkańców Lubina miał być Kombinat 
Warzywniczo -Ogrodniczy w Małomicach 
powstały w kooperacji z Bułgarami. Przewi­
dywano znaczny wzrost dochodów gospo­
darstw rolnych i poprawę warunków pracy i 
życia ludności rolniczej. W związku ze spo-

dziewanym nasileniem się procesu zdawa­
nia przez rolników indywidualnych gruntów 
rolnych na rzecz skarbu państwa zaznaczo­
no konieczność rozwoju Państwowych Go­
spodarstw Rolnych (PGR). 

Plany i prognozy 
Wielkość nakładów inwestycyjnych w ca­

łym regionie oszacowano na około 53 mld zł 
w skali 20-lecia 1961 -1980. 80% tych nakła­
dów przeznaczono na inwestycje produkcyj­
ne w których przemysł miał zajmować 83%, 
20% inwestycje nieprodukcyjne w których 
gospodarka mieszkaniowa miała objąć 65% 
nakładów. 

W latach sześćdziesiątych i siedemdzie­
siątych powstawały liczne opracowania 
kompleksowe i koncepcyjna - kierunkowe 

. oraz prace prognostyczna - perspektywi­
styczne mające doprowadzić Lubin do sta­
nia się miastem przyszłości jako swoistego 
¾Jlrazu przyśpieszonych przemian socjali­
stycznych na Dolnym Śląsku i w Polsce. 
Tysiące no¾Jlch rąk i umysłów chętnych do 
tworzenia Wielkiej Polskiej Miedzi znaleźć 
tu miało właściwe warunki pracy i rozwoju 
dla ludzi młodych. W Lubinie wiek XX spla­
tać się miał w rekordowym tempie z tym 
wszystkim co w ramach budowy Drugiej 
Polski stwarzało nowoczesne podwaliny tej 
budowy w naszym kraju. Lubin dzięki pręż­
nym kolektywom wielkoprzemysłowej kla­
sy robotniczej i inteligencji technicznej, do 
których także mieli dołączać humaniści, miał 
być miastem satysfakcji z życia i pracy, 
szczęścia, perspektyw i przyszłości. Tutaj 
górnicy i budowlani mieli >>po szych­
cie<< zmieniać narzędzia pracy na książ­
ki i zeszyty by poszerzać swą wiedzę zawo­
dową i ogólną. Kierowaniem zainteresowań 
młodych pracowników ku właściwej pracy 
i nauce miał się zajmować Związek Młodzie­
ży Socjalistycznej. Poprzez Uniwersytet Ro­
botniczy ZMS miał krzewić wiedzę i podwyż­
szać kwalifikacje zawodowe. Młodzieżowe 
brygady pracy Socjalistycznej ZMS miały 
notować największe sukcesy i rekordy kra­
jowe oraz inicjować młodzieżowe budownic­
two mieszkaniowe. Społeczne komitety pod 
patronatem PZPR przy pomocy związków za­
wodowych i załóg pracowniczych miały re­
alizować inwestycje miejskie. Tu miało po­
wstać laboratorium poszukiwania wielo­
stronnych, nowoczesnych form propagowa­
nia wśród społeczeństwa pozytywnych 
wzorców. W zakresie ładu i porządku pu-

blicznego poprzez poczynania społeczno 
polityczne władz, Lubin miał być zaliczany 
do znacznie spokojniejszych ośrodków od 
szeregu podobnych sobie miast w kraju. 
Wysoki poziom ideowy i artystyczny oraz 
uczestnictwo w kulturze w odbywających 
po części na terenach zakładów pracy i ho­
teli robotniczych imprez kulturalnych w ra­
mach Dni Kultury Krajów Socjalistycznych 
miały stwarzać robotnikom możliwość ega­
litaryzacji i twórczej ekspresji jako reme­
dium na frustrację. 

Humanizowanie mieszkańców 
Wszechstronne przyśpieszenie regenera­

cji sił załóg górniczych miało zapewnić opra­
cowane w 197 6 r. w katedrze plastyki zinte­
growanej Akademii Sztuk Pięknych w War­
szawie Studium Humanizacji miasta Lubi­
na, które zakładało zagospodarowanie prze­
strzeni jako ekwiwalent za pracę górników 
i hutników. Studium miało być pomocne 
władzom miejscowym w opracowaniu pro­
cesów inwestycyjnych oraz stworzyć sze­
rokie pole działania miejscowemu środowi­
sku twórczemu. 

Mirosław Gojdź 
PS. Wstęp i śródtytuły pochodzą od redak­
cji 

Święto Niepodległości w Lubinie 

Listopadowe 

Swiętowanie 
U listopada 1918 roku, po 123 latach nie­

woli Polska ponownie pojawiła się na ma­
pach Europy, a Polacy odzyskali upragnio­
ną wolność. 

W tym roku, podobnie jak w roku ubie­
głym uroczystości z okazji kolejnej rocznicy 
Odzyskania przez Polskę Niepodległości 
odbędą się w kościele p.w. Matki Boskiej 
Częstochowskiej. Rozpoczną się one o godz. 
11.3 O Mszą św. Organizatorami ceremonii są 
Paweł Niewodniczański -prezes Stowarzy­
szenia „Teraz Lubin" i poseł na Sejm RP 
Tadeusz Maćkała. Po zakończeniu liturgii 
Mszy św. odbędzie się ceremonia składania 
wieńców i wiązanek kwiatów pod pomnikiem 
Marszałka Józefa Piłsudskiego. 
Serdecznie zapraszamy wszystkich miesz­
kańców naszego miasta do udziału w tej uro­
czystości, a zwłaszcza dzieci i młodzież Lu­
bina. 

Red. 
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UWAGA�!!! - zmiany w rozkładzie 
komunikacji miejskiej! 

W związku ze zbliżającym się dniem Wszystkich Świętych 
zostaną wprowadzone zmiany w komunikacji miejskiej na tere­
nie miasta Lubina. Wiążą się one z wydłużeniem tras kursowa­
nia linii autobusowych, bądź dodatkową obsługą obejmującą 
zwiększenie liczby autobusów kursujących na określonych li­
niach. 
Zmiany w funkcjonowaniu komunikacji miejskiej obowiązywa­

ły będą przez dwa dni: 1 i 2 listopada br. Dotyczą: 
* Linii nr I- wydłużenie trasy kursowania na Cmentarz "Zaci­

sze" w godzinach 8:45 - 19:25 
* Linii nr 4 - wydłużenie trasy kursowania na Cmentarz "Zaci­
sze" w godzinach 9:45 - 16:50 

*Linii nr 7 - dodatkowa obsługa w godzinach 9:08 - 17: 17. 
Szczegółowe informacje o kursowaniu autobusów na powyż­

szych liniach zostaną rozmieszczone na przystankach oraz w au­
tobusach linii nr 1,4 i 7. Autobusy kursujące na wydłużonej tra­
sie w kierunku Cmentarza "Zacisze" zostaną dodatkowo oznako­
wane tablicami informacyjnymi. Ponadto, w związku z uroczysto­
ściami Wszystkich Świętych w dniach od 31 października br. 
od godziny 8:00 do 3 listopada br. do godziny 22:00 na terenie 
miasta zostaną wprowadzone następujące zmiany w organizacji 
ruchu: 

Ruch jednokierunkowy zostanie wprowadzony na ulicach: 
- Szkolnej (na odcinku od ulicy M. Skłodowskiej-Curie do ulicy 
Mickiewicza) 
- Konstytucji 3-go Maja (na odcinku od ulicy M. Skłodowskiej­
Curie do ulicy Kościuszki) 

Na ulicy Konstytucji 3-go Maja (na odcinku od ulicy M. Skło­
dowskiej-Curie do ulicy Kościuszki) oraz na boisku szkolnym 
przy ulicy Szkolnej zostaną utworzone parkingi. 

Parking przed bramą Cmentarza od strony ulicy Cmentarnej udo­
stępniony będzie jedynie dla pojazdów osób niepełnosprawnych. 

Na podst. inf. UM - red. 

KOMUNIKAT POLICJI 

Komenda Powiatowa Policji w Lubinie prowadzi dochodzenie 
w sprawie oszustw dokonanych między 12, a 20 lutego 2002r. 
na terenie Lubina i Legnicy. Prosi o pomoc ... 
U stal ono, że mężczyzna w wieku ok. 30, lat, wzrostu ok. 170 cm, 

krępej budowy ciała, o włosach krótkich ciemno-blond wpadają­
cych w odcień rudy, posiadający zarost w postaci wąsów i tzw. 
koziej bródki, noszący okulary lecznicze o grubych szkłach, po­
sługując się fałszywym dowodem osobistym na nazwisko Lipa 
Robert, pod pretekstem zakupu na tzw. termin płatności wyłudzał 
towary z różnych firm. W zainteresowaniu sprawcy były takie 
artykuły jak: opony, urządzenia do wulkanizacji, artykuły che­
miczne i przemysłowe, oleje itp. 
Oszust posługiwał się również personaliami Zbigniew Brenek 
prezes lub właściciel firmy "BRENIX" z siedzibą w Legnicy ul. 
Chojnowska 6. 

Zwracamy się z prośbą do wszystkich osób, które posiadają 
informacje na temat oszusta i mogą pomóc w jego identyfikacji o 
kontakt telefoniczny pod numer telefonu O .... 76 8406 283, ewen­
tualnie pod numer alarmowy 997 lub osobiste stawiennictwo 
w Komendzie Powiatowej Policji w Lubinie ul. Traugutta 3, pokój 
nr 24. 

OFERTY POWIATOWEGO 
URZĘDU PRACY -tel. 746 46 40 

-murarz- 3 wolne miejsca, wykszt. zawodowe, 3 lata stażu, osoby zdolne 
do pracy na wysokości, 
-kierownik budowy- 1 wolne miejsce, wykszt. wyższe budowlane lub 
sanitarne, min. 5 lat stażu, uprawnienia budowlane, biegła znajomość 
języka niemieckiego, 
-stolarz-4 wolne miejsca, wykszt. zawodowe w kierunku, min. 2 lata 
stażu w zawodzie, obsługa maszyn stolarskich, 
-pracownik dociepleń- 5 wolnych miejsc, wykszt. zawodowe, 2 lata 
stażu przy dociepleniach, zdolny do pracy na wysokości pow. 3m. 
-mechanik ds. maszyn górniczych- 2 wolne miejsca, wykszt. średnie 
techniczne, min. 5 lat stażu, upr. spawacza pod ziemią, 
-elektromechanik samochodowy- 1 wolne miejsce, wykszt. zawodowe 
w kierunku, min. 3 lata stażu, 
-mechanik samochodowy- 1 wolne miejsce, wykszt. zawodowe, min. 
3 lata stażu, 
-diagnosta silnikowy- 1 wolne miejsce, wykszt. zawodowe lub średnie 
w kierunku mechanik samochodowy, 2 lata stażu, upr. diadnostyczne, 
-elektryk samochodowy- I wolne miejsce, wykszt. zawodowe lub śred­
nie w kierunku mechanik samochodowy, 2 lata stażu, prawo jazdy B, 
-zbrojarz samochodowy- 1 wolne miejsce, wykszt. zawodowe w kie­
runku mechanik samochodowy, 2 lata stażu, prawo jazdy B, 
-fryzjer damsko-męski- 1 wolne miejsce, wykszt. w zawodzie fryzjera 
damskiego, umiejętność strzyżenia męskiego, 
-kelner-barman- 1 wolne miejsce, wykszt. zawodowe lub średnie kie­
runkowe lub staż pracy w zawodzie, 
-kucharz- 1 wolne miejsce, wykszt. zawodowe gastronomiczne, 5 lat 
stażu, aktualna książeczka zdrowia, minimum sanitarne, 
-nauczyciel jęz. angielskiego- 1 wolne miejsca, wykszt. wyższe peda-• 
gogiczne lub przygotowanie do pracy w zawodzie nauczyciela, 
-plastyk- 1 wolne miejsce, wykszt. średnie, zmysł plastyczny, kreatyw­
ność, samodzielność. 



31 października 2002 r. numer 22/2002 (90) 

Zaduszkowe refleksje 
Gdy nadchodzi jesień i zbliża się listopad, 

w sposób szczególny przypominamy sobie 
o bliskich, którzy już odeszli z tego świata. 
Odwiedzamy wielkie nekropolie i małe, za­
ciszne cmentarze. Krzątamy się wokół 
miejsc wiecznego spoczynku drogich nam 
osób, by w jesiennej zadumie pomyśleć o 
tych, którzy dostąpili już Chwały Niebie­
skiej i o duszach czyśćcowych, którym 
szczególnie winni jesteśmy modlitwę, jał­
mużnę i dobre uczynki, ponieważ ... ,,świę­
ta i zbawienna jest myśl, by modlić się za 
zmarłych, aby byli od grzechów uwolnie­
ni". (2 Mch, 12,46). 

Przychodzimy do Nich z darami w postaci 
kolorowych zniczy i dostojnych chryzantem. 
Niejednokrotnie budujemy Im drogie pomni­
ki, aby wytworzyć Nastrój. Rzeczywiście, 
Wszystkich Świętych i Dzień Zaduszny mają 
swoją subtelną, niepowtarzalną atmosferę, 
która zmusza nas do refleksji nad życiem 
i śmiercią. Klimat tych świąt nie powinien 
jednak ograniczać się do dwóch dni w roku. 
Konstytucja Dogmatyczna o Kościele mówi: 
, , Łączność zatem pielgrzymów z braćmi, 
którzy zasnęli nie ustaje, a przeciwnie, we­
dług nieustannej wiary Kościoła, umacnia 
się jeszcze dzięki wzajemnemu udzielaniu 

sobie dóbr duchowych". Dlatego wspomi­
najmy Ich. W każdej ofierze Mszy Świętej. 
Dzień Zaduszny, jako uroczystość kościel­
na pochodzi z X wieku. Zapoczątkowana 
została przez św. Odylona, opata Benedyk­
tynów z Clumy. Kult zmarłych istniał zawsze. 
Wiara w życie pośmiertne jest rówieśnicą 
ludzkości. Od zarania wieków towarzyszyła 
ludziom świadomość, że dusza jest trwalsza 
od ciała, że po śmierci następuje odpowie­
dzialność i sąd. Słowianie - wrażliwi na 
tchnienie pozamaterialne, podobnie jak inne 
ludy i kultury, z wielką powagą traktowali 
kult zmarłych. Najpopularniejszy był zwy­
czaj składania na grobach różnych potraw. 
Święcie wierzono, że umarli w Dzień Zadusz­
ny mają moc powstawania z grobów, a zmar­
li kapłani o północy odprawiają nabożeń­
stwa. Odbywały się także zaduszne stypy, a 
resztki jedzenia gospodarz wynosił za opłot­
ki, bo „ na Zaduszki przychodziły z tamtego 
świata duszki ". Gospodynie w tym dniu nie 
piekły chleba, by przypadkiem „ nie spalić 
zabłąkanej duszyczki ". Nie robiono także 
większych porządków, by przypadkiem „ nie 
rozgniewać widm przodków ". W tym dniu 
dużym szacunkiem darzono tzw. dziadów 
proszalnych -osoby niezwykle tajemnicze, 

których modlitwy za zmarłych były rzekomo 
wyjątkowo skuteczne. Było ich pełno przed 
bramami cmentarnymi - odzianych w stare, 
podarte łachy i dziurawe buty, z których 
wychodziła słoma ... Za swe „usługi" dziady 
otrzymywali specjalnie pieczone bochenki 
chleba ze znakiem krzyża, które nazywano 
,,po wałkami" lub „petryczkami". 

Starą tradycją (oprócz „karmienia dusz") 
było palenie ognisk na rozstajach dróg i na 
cmentarzach. Miały być one drogowskazem 
dla błądzących duchów i miejscem, gdzie 
dusze mogły się ogrzać. Z tego ostatniego 
korzystali później zziębnięci ludzie wracają­
cy z nekropolii. Dzisiejszy zwyczaj palenia 
zniczy ma właśnie swój rodowód w tym XVI­
wiecznym obrzędzie. Najpiękniejszy, literac­
ki obraz zwyczajów ludowych dla czci zmar­
łych (pochodzący jeszcze z czasów pogań­
skich i obchodzony głównie na Litwie) stwo­
rzył Adam Mickiewicz w Il części "Dziadów". 
Warto tą szkolną lekturę poczytać w długie, 
listopadowe wieczory. Warto po to, by za­
stanowić się nad kwestią wiary, życia i nie­
śmiertelności. 
„Dla tego, kto ma wiarę, śmierć nie jest 
końcem, a dla mądrych nie jest lękiem ". 
(Goethe). 

Piotr Stefaniak ( archi w.) 

Bezrobocie rośnie 
Na koniec września br. w powiecie lubiń­

skim było 8 839 osób bezrobotnych. Naj­
więcej z nich (6 143 osoby) stanowią miesz­
kańcy naszego miasta. 939 zarejestrowa­
nych bezrobotnych mieszka w gminie Lu­
bin, 611 w Ścinawie (miasto), 495 w gminie 
Ścinawa, a 651 w gminie Rudna. Stopa bez­
robocia w powiecie na koniec sierpnia wy­
nosiła 18, 9% i była wyższa niż miesiąc 
wcześniej. Średnie bezrobocie w Polsce 
wynosi 17,4 %, a w województwie dolnoślą­
skim 21,3% ... 

Wśród ogółu bezrobotnych w powiecie 

lubińskim większość stanowią kobiety 
(55,6% - 4 911 osób). Bezrobotnych męż­
czyzn jest 3 928 (44,4%). Największą grupę 
wśród pozostających bez pracy stanowią 
osoby w przedziale wiekowym 18-24 lat (2 
709 osób) oraz 25-34 lat (2 427 osób). 

Najwięcej bezrobotnych pod względem 
wykształcenia stanowią osoby posiadające 
wykształcenie zasadnicze zawodowe (3 1 46 
osób) oraz podstawowe (2 398 osób). Śred­
nie wykształcenie zawodowe ma 2 185 bez­
robotnych. 

2 283 osób bezrobotnych nie ma żadnego 

Trwa budowa mająca służyć nie tylko uczniom 

stażu pracy, 1 286 posiada staż do 1 roku, 
1 673 pracowało wcześniej od 1 0-20 lat, 
a 1 16  osób ma za sobą 30 lub ponad 30 lat 
stażu pracy. 

W okresie od stycznia do września br. Po­
wiatowy Urząd Pracy na szkolenie skiero­
wał 211 osób (w liczbie tej 82 osoby stano­
wią kobiety, 63 - absolwenci, a 1 5  - niepeł­
nosprawni). PUP w Lubinie udzielił w tym 
okresie 14  pożyczek dla bezrobotnych. Więk­
szość z nich (8) przeznaczona została na dzia­
łalność handlową. 

Red. 

Hala nie tylko dla szkoły 
W zasobach bazy sportowo - rekreacyj­

nej Lubina szczególną potrzebą jest budo­
wa hali widowiskowo - sportowej. Wykona­
nie tego zadania pozwoli na realizację wie­
lu przedsięwzięć kulturalnych i rekreacyj­
nych spełniających potrzeby lokalnej spo­
łeczności. Tak przynajmniej twierdziły wła­
dze miasta minionej kadencji. 

Obiekt hali jest ostatnim etapem inwesty­
cji rozbudowy szkoły podstawowej nr 1 4, 
której nowy budynek został oddany do użyt-

ku we wrześniu br. Budowę hali realizować 
będzie, podobnie jak inwestycję moderniza­
cji SP nr 1 4, powołana przez Zarząd Miasta 
spółka celowa, której właścicielem jest Gmi­
na Miejska. Pozwala to na uruchomienie 
pozabudżetowych środków finansowych 
i kontynuację rozpoczętej inwestycji. 

Zrealizowane dotychczas prace pozwoliły 
na wykonanie fundamentów, zaplecza hali 
w stanie surowym, węzła sanitarnego i czę­
ści widowni. Będą one kontynuowane jesz-

cze w tym roku i przewidują wzniesienie bu­
dynku hali z widownią mogącą pomieścić 
do 1 200 osób. Zarząd Miasta podjął także 
starania o dodatkowe dofinansowanie in­
westycji. Dlatego też złożony został wnio­
sek do Urzędu Marszałkowskiego we Wro­
cławiu o wsparcie zadania. Środki finanso­
we na ten cel mogłyby zostać przeznaczone 
z puli Totalizatora Sportowego w wysoko­
ści aż do 33% wartości inwestycji. 

Na podst. Inf. UM-red. 
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III Przegląd Form Artystycznych Seniorów 
7 października br. w DDP „Senior" odbył 

się cykliczny już Przegląd Form Artystycz­
nych Seniorów. Rywalizacja odbywała się 
w kategoriach: wiersz, wiersz autorski, 
monolog, skecz. 

Swoje umiejętności prezentowało 21 se­
niorów. Byli to przedstawiciele Związku Na­
uczycielstwa Polskiego - Sekcji Emerytów 
i Rencistów oraz Domu Dziennego Pobytu 
,,Senior". Jury w składzie: Elżbieta Kuś - prze­
wodnicząca, Janina Zaczyńska - członek, 
Weronika Garcarz -członek (przedstawiciel 
publiczności) oceniło artystów - seniorów 
następująco: 
Kategoria„ Wiersz": I miejsce -Róża Sko­

rupa, II miejsce -Teresa Łabul, III miejsce -
Władysława Nosal. Wyróżnienie otrzymali: 
Waldemar Majewski, Henryk Fiołna, Zofia 
Krzemieńska, Melania Kleczyńska. 

Wiersz autorski: I miej­
sce - Wanda Nocko, 
II miejsce - Teresa Ko­
nopnicka, III miejsce -
Marianna Berdychow­
ska. Wyróżnienie: Zbi­
gniew Kroczyński. 
Skecze: I miejsce - Ra­

dosław Świątkowski, 
Zbigniew Kroczyński, 
Waldemar Majewski, 
II miejsce -Wanda Bąk, 
Zbigniew Kroczyński 
Monolog: I miejsce -

Zbigniew Kroczyński, 
II miejsce -Wanda Bąk, III miejsce -Rado­
sław Świątkowski. Wyróżnienie: Waldemar 
Majewski. 

Zwycięzcy oraz osoby wyróżnione otrzy-

mały dyplomy i nagrody rzeczowe. 

Kierownik DDP „Senior" 
Elżbieta Mlklis 

Spotkanie z piosenką biesiadną 
9 października br.  (a więc dwa dni po 

,,Przeglądzie Form Artystycznych") w lu­
bińskim Domu Dziennego Pobytu odbyło 
się spotkanie z piosenką biesiadną. Impre­
za składała się z dwóch części. Pierwsza 
zawierała występy indywidualne z udziałem 
publiczności ... 

Każda z bawiących się osób otrzymała 
śpiewnik z prezentowanymi piosenkami, któ­
re śpiewała razem z widzami. W kolejnej czę­
ści spotkania szereg piosenek biesiadnych 
zaprezentował zespół „Wrzos". Rozrywko­
wa atmosfera panowała przez cały wieczór. 
Śpiewano piosenki o Mariannie, która "obie­
cała", o jadących z gór Mazurach, o dziew­
czynie z czarnymi oczami, głębokiej studzien­
ce, sokołach, krakowiance co ma fartuszek 
po kolanka, Karolince z Gogolina, kochasiu, 
który odszedł w siną dal. Kurdeszem pole­
cano gospodarzom przynoszenie wina. 
Wspomniano także o rycerstwie znad kre­
sowych stanic, o obrońcach naszych pol­
skich granic, o obozowym tangu i wielu, 
wielu innych treściach. Warto dodać, że ra­
zem z pensjonariuszami domu śpiewała dy­
rektor MOPS w Lubinie - Urszula Rozmy­
słowska. N a spotkaniu nie tylko śpiewano. 
Wręczono także upominki seniorom, którzy 
w sposób szczególny włączają się w organi­
zację działalności kulturalno - oświatowej 
DDP „Senior" w Lubinie. Nagrody otrzyma­
li: Bronisława Drahan, Feliks Józefowicz, 
Teresa Łabul, Wiesława Anlauf, Janina Tu­
tak, Władysław Kozłowski. 

Kierownik DDP "Senior" 
Elżbieta Miklis 



Pomimo, że za oknem plucha, wieje silny 
wiatr pragnę ukierunkować Państwa roz­
ważania na świat roślin. Wieczory mamy 
już bardzo długie. Sprzyjają wszelkiego 
rodzaju refleksjom. Zbliża się dzień I li­
stopada. Właśnie teraz wspominamy tych, 
którzy odeszli ... Oprócz powrotów myśla­
mi do swoich najbliższych oraz przyjaciół, 
leśników i myśliwych, bardzo często myślę 

teraz o byłych roślinach. W swoim życiu 
zawodowym uczestniczyłem bowiem bezpo­
średnio lub pośrednio w wycince ok. 1,5 mln 
m3 drzew! Człowiek zapatrzony w swoje 
osiągnięcia techniczne zbyt często lekce­
waży rośliny. Pamiętajmy jednak, że naj­
pierw były rośliny! Wiemy o tym zarówno 
z opisów biblijnych stworzenia świata, jak i 
z prac paleontologów ... 

Olbrzymy z karbonu 
Epoki geologiczne znaczone były roślina­

mi już na miliony lat przed pojawieniem się 
człowieka. Srn:-órca tak to wszystko zapro-
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Refleksji czas . . .  
gnozował, żeby rośliny "przygotowa­
ły" grunt dla naszego istnienia. To wła­
śnie one następowały najpierw po so­
bie od najprymitywniej ukształtowa­
nych organizmów, jak np. glony, do co­
raz bardziej skomplikowanych. Stosun­
kowo najwięcej wiemy o florze z okre­
su karbońskiego, gdyż po niej w darze 
człowiek otrzymał węgiel. Z odcisków 
roślin znalezionych w węglu wiemy, że 
karbon to gigantyczne rośliny, olbrzy­
mie widłaki, paprocie i skrzypy. 
Dziś wielkich roślin już nie ma. Zmala­
ły. Musiały ustąpić innym gatunkom. 
Tym zdecydowanie lepiej przystoso­
wanych do panującego obecnie klima­
tu. 

Zaczynają glony ... 
Najdoskonalszym i najwspanialszym 
zjawiskiem w przyrodzie jest nieustan­
ne powtarzanie się procesów w skali 
mikro i makro. Będąc w górach łatwo zauwa­
żyć, że usypiska głazów zaczynają pokry­
wać glony. Wydzielane przez glony substan­
cje kruszą kamień przygotowując podłoże 
dla swoich następców, bo przecież zaraz po 
nich pojawiają się mchy. W dalszej kolejno­
ści na gruncie już łatwo może skiełkować 
nasienie bardzo dużego drzewa. Korzenie 
drzew z ogromną siłą rozsadzą nawet naj­
trwalsze skały. Potem roślinom pomoże wiatr, 
deszcz, mróz. Tak powstaje przez wiele se­
tek lat gleba. To ona zawiera wszystkie skład­
niki potrzebne roślinom i zwierzętom. To za 
pośrednictwem wyżej opisanych i krążeniu 
materii człowiek otrzymuje to, co jest nie­
zbędne mu do życia. 

Dźwięki zamknięte w drewnie ... 
Świat roślinny jest nie tylko spiżarnią dla 

gatunku ludzkiego. Jest też jego apteką. 
Przypominamy sobie o tym jednak dopiero 
wówczas, kiedy zachorujemy. Namawiam 
Państwa bardzo często, by strzec się przed 
działaniem sztucznych preparatów i zwrócić 
się w kierunku natury. Zioła są lekiem do­
skonałym - pamiętajmy ... 
Rośliny to również nasze ukochane drew­

no. To ono, oprócz tego, że jest wykorzy­
stywane przez nas w budownictwie, służy 
często do ogrzewania naszych mieszkań. To 
również w drewnie człowiek zamknął dźwię-

ki, które wydobywamy ze skrzypiec, gitar, 
fortepianów. 
Oprócz przedzi\\nych kształtów, wielkości 

i masy powinniśmy widzieć w roślinach rów­
nież ich piękno. Nic bowiem nie zastąpi nam 
widoku samotnej brzozy, kwitnącej łąki czy 
jesiennego lasu. Roślinom winniśmy 
wdzięczność. Za wszystko; za zdrowie, urok 
i tzw. pożytki. Zawdzięczamy im bowiem nie­
mal wszystko, a w konsekwencji nasze ży­
cie! 
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II Turniej Turystyczny Szkól 

Zakończą w czerwcu 
Rajdy piesze i rowerowe, konkursy i olim­

piady turystyczno -krajoznawcze oraz dzia­
łanie na rzecz środowiska przyrodniczego 
-to propozycje dla nauczycieli, dzieci i mło­
dzieży w ramach II Turnieju Turystyczne­
go. Dziś o turnieju, który może być wyko­
rzystany jako część nowego programu na­
uczania „Edukacja regionalna -dziedzic­
two kulturowe w regionie". 
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Edukacja regionalna ... 
Wraz z reformą oświaty wprowadzono 

nowe programy nauczania. Jednym z nich 
jest „Edukacja regionalna - dziedzictwo kul­
turowe w regionie", przewidziańa w szko­
łach podstawowych, gimnazjach, jak i szko­
łach średnich. Edukacja regionalna, eduka­
cja dotycząca dziedzictwa kulturowego po­
winna zainteresować nauczycieli zarówno 
nauczania początkowego, jak i geografii, hi­
storii, języka polskiego, sztuki, wiedzy 
o społeczeństwie, biologii. Czytając cele 
kształcenia, w założeniach tego programu 
znaleźć można punkty bliskie działalności 
PTTK, m.in. : poznawanie i pogłębianie wie­
dzy o najbliższym środowisku, regionie, uka­
zywanie specyfiki przyrody najbliższej oko­
licy, budzenie zainteresowania historią i kul­
turą własnego środowiska i regionu (małe 
ojczyzny), kształtowanie szacunku wobec 
dorobku przeszłych pokoleń wraz z potrze­
bą ochrony tradycji. 

Widząc potrzebę pomocy dla środowisk 
�71coL:1 • ,,_i-, w zakresie wychowania regional-

nego i edukacji krajoznawczo - turystycz­
nej dzieci i młodzieży. Działacze lubińskiego 
Oddziału PTTK od dwóch lat organizują 
i przeprowadzają turnieje turystyczne. 

Turniej turystyczny ... 
Od września br. trwa już druga edycja tur­

nieju. Do udziału w nim zaproszono wszyst­
kie lubińskie szkoły. Zaproszenia otrzymały 

również szkoły z Gminy Wiejskiej Lubin, 
Gminy Rudna oraz Miasta i Gminy Ścina­
wa. Cele II Turnieju Turystycznego, który 
potrwa do końca maja 2003 roku to: akty­
wizowanie działalności turystyczno -kra­
joznawczej dzieci i młodzieży szkolnej, in­
tegrowanie działań jednostek turystycz­
nych w środowisku szkolnym, populary­
zowanie wyróżniających się uczniów i na­
uczycieli w działalności turystycznej i kra­
joznawczej, podejmowanie konkretnych 
działań na rzecz środowiska naturalnego. 

W okresie trwania turnieju organizato­
rzy rejestrować będą udział i wyniki osią­
gane przez drużyny szkolne oraz (co jest 
nowością) - osiągnięcia indywidualne 
uczniów w imprezach turystycznych i kra­
joznawczych, aktywną działalność na rzecz 
środowiska naturalnego oraz uzyskiwanie 
kwalifikacji turystycznych począwszy od 
zdobywania Odznak Turystyki K walifiko­
wanej do uprawnień organizatora turysty­
ki. 

Kalendarz imprez ... 
Na uczestników turnieju czekają liczne raj­

dy, konkursy i imprezy. Podczas dwóch mie­
sięcy odbyły się już: ,,Spotkanie na szczy­
tach" (wycieczka piesza, podczas której zdo­
bywano „Grzybową Górę" - pisałem o tej 
imprezie w nr 20/2002 ,,Lubin Widzi"), I Krok 
Turystyczny (rajd pieszy z zakończeniem 
przy Szkole Podstawowej w Osieku) oraz 
Jesienny Rajd Rowerowy. 
Co jeszcze proponują orga­
nizatorzy? W listopadzie 
odbędzie się Giełda Piosen­
ki Turystycznej, a na po­
czątku grudnia konkurs p.n. 
,,Znam swój powiat". Sty­
czeń 2003r. to miesiąc, w któ­
rym ocenione zostaną pra­
ce dostarczone na konkurs 
„Poznajemy ojcowiznę", a w 
marcu pożegnanie zimy 
i przywitanie wiosny pod­
czas rajdu „Marzanna -
2003 ". W kwietniu odbędzie 

się etap rejonowy „Młodzieżowego Turnie­
ju Turystyczno - Krajoznawczego" oraz 
,,Rajd Szlakiem Polskiej Miedzi" i „Wiosen­
ny Rajd Rowerowy". Ostatni miesiąc II Tur­
nieju Turystycznego to „Konkurs kronik 
szkolnych kół PTTK" oraz „Rajd pieszy wo­
kół Lubina". Różnorodność i ilość imprez za­
proponowanych przez organizatorów na 
pewno ułatwi wybór najlepszych szkół 
i uczniów podczas podsumowania II Turnieju 
Turystycznego w czerwcu 2003 roku. 

Na tę punktację może również wpłynąć 
współorganizacja szkół w/w imprez. Regula­
min przewiduje dodatkowe punkty za taką 
działalność . 

Szanowni Czytelnicy, obserwując przebieg 
I Edycji Turnieju jak i pierwsze imprezy 
II Turnieju Turystycznego, da się zauważyć 
udział tych samych szkół i nauczycieli. Szko­
da, że np. szkoły z osiedla Ustronie IV 
w Lubinie nie biorą udziału w tych impre­
zach. Mówiąc o Ojczyźnie bardzo często utoż­
samiamy ją z Państwem - tym wielkim orga­
nizmem wytyczonym granicami. Ale nasza 
Ojczyzna to przede wszystkim kraina, w któ­
rej wychowaliśmy się, dorastaliśmy, a teraz 
żyjemy. To ziemia leżąca w najbliższej okoli­
cy, z lasami i polami, z historią i ludźmi co ją 
tworzyli. To ziemia, która jest niczym rodzin­
ny dom, gdzie ma się swoje bezpieczne miej­
sce ... 

Pojęcie „Malej Ojczyzny" weszło już do 
obiegu społecznego. Tym częściej go uży­
wamy, im bliżej do włączenia Polski w struk­
tury Zjednoczonej Europy. Czy jednak 
mamy świadomość, że wraz z tym procesem, 
oszałamiającym nowościami i bogactwem 
propozycji może przyjść zapomnienie swo­
jego rodowodu? Czy wówczas jako naród bę­
dziemy coś znaczyć w tym skupisku innych 
nacji? 

Tekst, foto 
Jacek Myszkowski 



10 
31 aździernika 2002 r. numer 22/2002 (90) 

Gorzej już nie można 

Totalna koinpromitacj a 
Zespół Zagłębia Lubin znowu nie wygrał i znowu nie zdobył gola. 

Tym razem nie zdołał strzelić bramki beniaminkowi z Jaworzna. 
Postawy swoich pupilów nie mogą znieść już nawet najbardziej 
zagorzali kibice lubińscy. Po ostatnim meczu bezlitośnie wygwiz­
dali „swój" zespół i dali mu do zrozumienia, że następne wpadki 
zaliczać będzie bez dopingu i przy pustych trybunach ... 

Już przed rozpoczęciem bieżącego sezonu pisaliśmy, że decyzje 
nowego zarządu Zagłębia są kontrowersyjne i mogą przynieść je­
dynemu dolnośląskiemu zespołowi w I lidze piłki nożnej więcej szko­
dy niż pożytku. Okazało się, że mieliśmy rację. Armia zaciężna 
z Krakowa (z A. Nawałką w roli głównej) nie sprawdziła się. Lubinia­
nie tracą punkt za punktem i zmierzają w stronę zaplecza ekstraklasy. 
Nie pomogła nawet zmiana szkoleniowca. Wiesław Wojno ma co 
prawda koncepcję gry zespołu, ale ... Sam dobry scenariusz nie wy­
starczy do nakręcenia dobrego filmu. Potrzebni są jeszcze odpo­
wiedni aktorzy, a tych zdaje się w Lubinie brakować. Będący jeszcze 
niedawno gwiazdami i najskuteczniejszymi graczami zespołu: Grzy­
bowski, Klimek czy Dobi są cieniami samych siebie. Bez polotu 
grają także ci, którzy prowadzić mieli Zagłębie na szczyty ligowych 
rozgrywek. Andruszczak i Moskalewicz grają niczym pierwszoli­
gowi nowicjusze. Kiepski jest Lizak i panowie Zającowie. Niesku­
tecznie grają Radżius i Niciński. W tej sytuacji nie dziwi więc fakt, 
że Zagłębie wciąż gra słabo i asekuracyjnie. 
O meczu ze Szczakowianką Jaworzno powiedzieć można tylko, że 

się odbył. Piłkarze z Górnego Śląska przyjechali do Lubina po jeden 
punkt i cel osiągnęli. Ani lubinianie, ani reprezentanci Jaworzna nie 
stworzyli w spotkaniu klarownej sytuacji strzeleckiej. Kilka uda­
nych akcji w głębi pola zaprezentował Grzybowski, ale to zbyt mało, 
by chociażby dać nadzieję na zdobycie bramki. Ostatecznie, po sła­
bym, a w drugiej połowie, wręcz kompromitującym spotkaniu, Za­
głębie zremisowało ze Szczakowianką 0:0 i z dorobkiem 9 punktów 
jest na trzecim od końca miejscu w tabeli. Jedyna nadzieja w 
W. Wojno.  Trener ten udowodnił już wielokrotnie, że nawet z prze­
ciętnych zawodników potrafi stworzyć team rozumiejących się lu­
dzi. Do końca rundy jesiennej jeszcze cztery kolejki. Oby po nich 
lubinianie mogli spokojnie przygotowywać się do rewanży i walki 
o ligowe być albo nie być ... 
Zagłębie Lubin - Szczakowianka Jaworzno 0:0 
Zagłębie: Krupski, Radżius, B. Zając, Kłabukow, Manuszewski, 
(65' Lizak), Szczypkowski, Kowalski, Kazimierczak (75' Andrusz­
czak), Niciński, Klimek (65' Moskalewicz), Grzybowski. 
Trener: Wiesław Wojno. 

MAC 

Polkowiczanie wiceliderem 

Tylko po pierwszej połowie meczu w Polkowicach goście z Zamo­
ścia mogli mieć nadzieję na wywiezienie z boiska Górnika ko­
rzystnego wyniku. Druga połowa to jednak podkreślona dwoma 
bramkami bezapelacyjna wyższość polkowiczan, którzy dzięki 
niedzielnemu zwycięstwu umocnili się na pozycji wicelidera II ligi ... 
Mecz rozpoczął się od mocnego akcentu polkowiczan. Już w siód­

mej minucie Szewczyk podał dokładnie w pole karne do Jasińskie­
go, a ten wykorzystał sytuację i pokonał bramkarza gości. Górnik 
nie odpuszczał. Jego ataki były jednak zbyt statyczne i Hetman 
umiał się przed nimi bronić. W 36 min. zamojszczanie skontrowali. 
Zrobili to tak umiejętnie, że ... strzelili wyrównującą bramkę, a wynik 
1: 1 utrzymał się do końca pierwszej połowy. Druga część meczu nie 

pozostawiła cienia wątpliwości, który z zespołów jest lepszy. Górnik 
zdobył w niej dwie bramki nie tracąc żadnej i zwyciężył 3: 1. Dzięki 
temu, że w ostatniej rundzie lider rozgrywek -Świt -tylko zremiso­
wał, Górnik zbliżył się do niego o kolejne dwa punkty i wciąż ma 
szansę zakończyć ,Jesień" na pierwszym miejscu w tabeli. Oby. Dru­
ga lokata daje co prawda awans do grona pierwszoligowców, ale . . .  
zawsze lepiej być tym najlepszym. 
Górnik Polkowice - Hetman Zamość 3 :  1 (1 : 1 ). Bramki 
dla Górnika: 7' -Jasiński, 64' - Salomoński (k) oraz 69' -Moskal. 
Górnik: Banaszyński, Majewski, Słowakiewicz, Żyluk, Sebastan 
Gorząd (74' Sławomir Gorząd), So�oń, Salamoński, Kacprzak 
(87' Jeziorny), Szewczyk, Moskal (89' Cackowski), Jasiński. 
Trener: Mirosław Dragan. 

MAC 

Nie zdołali wygrać ze Śląskiem 

O krok od sensacji 
Do końca meczu toczył się wyrównany pojedynek. Chrobry był 

krok od sprawienia niespodzianki i pokonania faworyzowanego 
zespołu Śląska Wrocław. Ostatecznie przegrał, ale udowodnił, 
że może pokonać najlepszych ... 

Początek meczu to znakomita gra głogowian. Po kilkunastu minu­
tach prowadzili już czterema bramkami. Wówczas dopiero Śląsk jak­
by się przebudził. Po kolejnych dziesięciu minutach był remis 12: 12, 
a pierwsza połowa zakończyła się prowadzeniem gości 15: 14. 
W drugiej części mecz był nie mniej wyrównany. Głogowianie umie­
jętnie bronili i kontratakowali. Niestety, zaczęli także popełniać błę­
dy. Rutyniarze ze Śląska wykorzystywali je z premedytacją i odsko­
czyli na kilka bramek. W końcówce meczu kontrolowali już tylko 
wynik i ostatecznie pokonali gospodarzy czterema bramkami. 
Chrobry Głogów - Śląsk Wrocław 29:33 (14 : 15) 
Najwięcej bramek dla Chrobrego zdobyli: Blejsz -8, Ciemniak - 5 
oraz Pitoń, Kotliński, Będzikowski, Piotrowski i Malewicki po 2. 

MAC 

Mercus zwyciężył 
Mercus Zagłębie Lubin pokonał Wybrzeże Gdańsk i wciąż jest 

na czwartym miejscu w tabeli ekstraklasy. Rozegrany w Lubinie 
mecz szczypiornistów był bardzo zacięty ... 

Wybrzeże okazało się bardzo dobrym zespołem. Pierwsza część 
spotkania była niezwykle wyrównana. Aż do 20 min. grano „bramka 
za bramkę". Później do głosu doszli lubinianie. Ich kilka efektow­
nych akcji pozwoliło na wypracowanie przed przerwą dwubramko­
wej przewagi. Początek drugiej części meczu to szturm gdańszczan. 
Ich często chaotyczne ataki przynosiły jednak efekty. Przewaga 
Zagłębia skurczyła się do jednej bramki. Sytuacja ta przebudziła 
lubinian. Zaczęli umiejętnie bronić i kontrować. W 46 min. prowa­
dzili ponownie dwoma golami -23 :21. Od tej chwili jednak to właśnie 
Zagłębie zaczęło wyraźnie dominować i wciąż powiększać przewa­
gę. Ostatecznie zwyciężyło 30:25 i utrzymało czwartą pozycję w ta­
beli. 
Mercus Zagłębie Lubin - Wybrzeże Gdańsk 30:25 
(17: 15) 
Najwięcej bramek dla Mercus Zagłębia zdobyli: Niedośpiał i Jur­
kiewicz po 7 oraz Kowtun, Wysoczański, Orzołowski i Kozłowski 
po 3. 

MAC 
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BARAN (21 III - 20 IV) 
Już wkrótce Twoja sytuacja zawodowa może ulec 
znacznej poprawie. Wiele zależy jednak od Ciebie. 
Aktywność i zdecydowanie doprowadzą Cię do suk­
cesu. W miłości kieruj się rozsądkiem. Szansa na 
poprawę finansów. Skorzystaj z niej .  Warto. 

BYK (21 IV - 20 V) 
Znajdź czas na relaks. Kilka dni odpoczynku z pew­
nością poprawi Twoje samopoczucie .  Szansa na 
pozytywny rozwój spraw uczuciowych, ale uważaj ,  
bo możesz przebrać miarę. Finanse w normie. Na 
weekend spotkanie w gronie rodzinnym. 

BLIŹNIĘTA (21 V - 21 VI) 
W pracy mogą pojawić się niepokojące konflikty. 
Nie zaostrzaj sytuacji . Lepiej będzie, gdy ustąpisz i 
pójdziesz na kompromis. Sytuacja finansowa może 
nie być najlepsza, ale już niebawem pojawią się 
nowe możliwości. W relacjach partnerskich ciche 
dni. 

RAK (22 VI - 22 VII) 
Twoje zaangażowanie i poświęcenie dla innych 
zostaną nareszcie docenione i nagrodzone. Wkrót­
ce mogą pojawić się nowe perspektywy zawodowe. 
Pomyśl o podniesieniu kwalifikacji .  W sferze uczu­
ciowej powrócą radosne dni. Tak trzymać. 

LEW (23 VII - 22 VIII) 
W najbliższym czasie czeka Cię wiele niespodzia­
nek. Partner doceni twoje starania, a przełożony 
wynagrodzi za dobrą pracę. Możesz otrzymać cie­
kawą propozycję, dzięki której poprawisz stan 
swego konta. Nie wahaj się - działaj . 

PANNA (23 VIII - 22 IX) 
Nadchodzące dni mogą przynieść pewien zastój ,  
szczególnie dla spraw zawodowych. Nie poddawaj 
się i nie spoczywaj na laurach. Dobre rokowania 
dla spraw uczuciowych. Być może partner zechce 
zalegalizować Wasz związek? 
W drodze list. 

WAGA (23 IX - 22 X) 
W pracy mogą nastąpić zaskakujące zmiany. Może 
nie wszystko wygląda tak źle, jak myślałeś. Zadbaj 
o dobre stosunki z rodziną. Pamiętaj, że ucieczka 
przed problemami nie zlikwiduj e  ich. W miłości 
szczęśliwe chwile. Partner otoczy cię większą tro­
ską. 

SKORPION (23 X - 21 XI) 
W pracy możliwa zmiana stanowiska. Pokaż, na 
co Cię stać, a wkrótce zobaczysz efekty. Finanse w 
normie, ale zacznij oszczędzać . W uczuciach 
wszystko zmierza w dobrym kierunku. Pod koniec 
tygodnia wizyta rodziny. 

STRZELEC (22 XI - 21 XII) 
Nie obwiniaj innych za swoj e  niepowodzenia i 
zmienne nastroje. Wycisz się na jakiś czas, a po­
tem zabierz się do pracy. Twoje konto może zasilić 
dodatkowa gotówka, ale nie wydaj jej zbyt pochop­
nie. Szansa na nowe uczucie. Nie zmarnuj jej .  

KOZIOROŻEC (22 XII - 19  I) 
Osoba, którą niedawno poznałeś może wiele zmie­
nić w Twoim życiu. Jeśli nie jesteś pewien swoich 
uczuć poproś o radę przyjaciela. W finansach sta­
bilizacja. Możesz otrzymać ciekawą propozycję  
pracy. Tylko od Ciebie zależy czy z niej skorzy­
stasz. 

WODNIK (20 I - 18 Il) 
Zadbaj o kondycję. Potrzebuj esz wypoczynku i 
nabrania sił do wydajnej pracy. Dobra aura w sferze 
uczuć pozwoli Ci pózytywniej spojrzeć na otocze­
nie. Finanse bez zmian, ale wkrótce będzie okazja, 
aby je polepszyć. Powodzenia. 

RYBY (19 II - 20 III) 
Urodzeni w II dekadzie maj ą  szansę na poprawę 
sytuacji materialnej .  Jednakże może się to wiązać 
z dłuższym wyjazdem. W miłości wiele romantycz­
nych chwil. Pod koniec tygodnia wizyta rodziny. 
Ktoś zaprosi Cię na spotkanie. Nie odmawiaj .  
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A. bal przebierańców 
B. potencjometr 
C. wtórne ognisko chorobowe 
D. znawca prawa kanonicznego 
F. zarząd portu * dźwigar 
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H. wskazuje różnice wysokości lotu * gatu­
nek włoskich lodów 
I. nasza pramatka 
J. tablica liczb zaznaczona klamrami * daw­
niej miejsce pobierania opłat wjazdowych 
K. wiśniowy lub pomarańczowy 
M. iskrownik * element nakładany na urzą­
dzenie 
N. bokserski nokaut 
O. wartownia * rodzaj rycerskiego nakrycia 
głowy 
P. wąski wał polodowcowy 
R. bije z jasnego nieba * ojczyzna, państwo 
* dawniej do narkozy 

9 1 0  1 1  1 2  1 3  1 4  1 5  1 6  1 7  

1. matka * partnerka Azora 
2. traf, fuks * rodzaj nakrycia głowy 
3. przetak * poręka na wekslu 
4. na naszych drogach * zastój 
5. ujma, uraza * śliwka, gruszka 
6. jednostka indukcji magnetycznej * rodzaj 
pilnika 
7. na wielbłądzie * do wbijania 
8. rodzaj dekoltu * drzewo 
9. rodzaj alkoholu * drobna zachodnia mo-_ - ­
neta 
1 O. miara gruntu 
11. śmiertelne zejście * europejskie góry 
12. podwalina, ostoja 
13. gatunek drzewa * rodzinna opowieść 
14. brak rozwiązania * partner do tańca 
15 . na nim czarownica * samochód 
16. krzemian toru * ósmy stopień skali mu­
zycznej 
17. czynność na roli * mongolski hodowca 
bydła 

Spośród osób, które do 12-go listopada dostarczą do redakcji pocztą lub 
osobiście hasło rozlosujemy nagrodę książkową o wartości ok. 100 zł. Obok 
rozwiązania prosimy podać adres i nr telefonu. Za prawidłowe rozwiązanie 
krzyżówki z nr 21/2002 nagrodę otrzymuje Pani Urszula Baliczuk. 
Przypominamy, że w losowaniu nagród biorą udział tylko oryginalne kupony 

wycięte z naszej gazety. 
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